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szacowanie remanentów towarowych według wartości rynkowej daje 
pole do d o w o l n o ś c i  f a ł s z u j ą c e j  r z e c z y w i s t o ś ć .  Z drugiej 
strony, szacowanie wartości remanentu towarowego według wartości 
rynkowej w wypadku, jeśli ten szacunek jest wyższy od ceny nabycia 
lub wytworzenia, stanowi p r z e d w c z e s n e  r e a l i z o w a n i e  z y s k u
— co jest zjawiskiem niezdrowym pod względem gospodarczym, a mo­
że być niszczącym z punktu widzenia interesu płatnika podatku do­
chodowego.

Toteż panujący jest pogląd, że szacowanie remanentu towarowego 
winno się opierać na cenie nabycia lub wytworzenia (koszt własny), a 
na cenie rynkowej wówczas — o ile ta ostatnia jest niższa od kosztu 
własnego.

Kedeks Handlowy dla przedsiębiorstw jednostkowych, spółek jaw­
nych i komandytowych ustanawia przepis następujący (§ 58): „W in­
wentarzach i bilansach należy wartość poszczególnych przedmiotów 
majątkowych oznaczać podług ich wartości r z e c z y w i s t e j “.

Ze względu na panujący pogląd należy zgodzić się z prof. Skal­
skim *), że przez r z e c z y w i s t ą  w a r t o ś ć  należy rozumieć cenę na­
bycia lub wytworzenia, a jeśli jest ona wyższa od ceny rynkowej (gieł­
dowej)—tę ostatnią. Zgodnie z zasadą kupiecką „odkupienia się“ — w 
grę wchodzi nie cena rynkowa sprzedaży, lecz zakupu z doliczeniem 
wydatków związanych z zakupem.

Art. 249 i 424 KH (jednakowej treści) dla spółek z o. o. i akcyj­
nych ustanawia normy zgodne z panującym poglądem:

„Surowce, zapasy towarów i inne wartości, stanowiące przedmiot 
obrotu spółki, powinny być przyjęte do bilansu w e d ł u g  w a r t o ś c i  
rzeczywistej, co najwyżej jednak w wysokości k o s z t ó w  w ł a s n y c h ,  
a gdyby koszty te były wyższe od ceny rynkowej w dniu bilansowym
— n ie  p o w y ż e j  c e n y  r y n k o w e j ' 1.

Przez c e n ę  k o s z t ó w  w ł a s n y c h  należy rozumieć cenę kupna 
z doliczeniem związanych z kupnem wydatków, jak  przewóz, ubezpie­
czenie transportu, cło, prowizja pośrednika, honoraria adwokackie i no­
tarialne itp., a przy wyprodukowanych w przedsiębiorstwie towarach— 
sumę wszelkich wydatków z produkcją związanych, jak  cena surow­
ców, materiałów pomocniczych, koszt robocizny, siły napędowej itp.

Przy ustalaniu wartości towarów, surowców itp. należy uwzględ­
niać cenę o s t a t n i o  p ł a c o n ą  z a  p r z e d m i o t y  t e g o  s a m e g o  
r o d z a j u  lub cenę kosztów własnych ostatnio wyprodukowanych to­
warów tego samego rodzaju **).

W zasadzie niedopuszczalne jest tworzenie tzw. „cichych rezerw14 
przez wstawienie do bilansu pasywów z wartością wyższą lub aktywów 
z wartością niższą od rzeczywistej. Jednakże uważa się za zgodne ze 
zwyczajem kupieckim stosowanie przyjętej z n i ż k i  p r o c e n t o w e j  
p r z y  s z a c o w a n i u  t o w a r ó w  u l e g a j ą c y c h  s z y b k i e m u  z e ­
p s u c i u  l u b  tzw. „ m o d n y c h 44. „Przepis art. 21 ust. 2 ustawy o pod. 
doch., wywodzi NTA, nie stoi na przeszkodzie uwzględnieniu przy w y­
miarze podatku dochodowego rezerwy stworzonej, celem wyrównania

*) Z asady inw en taryzow an ia i b ilansow ania, 1937, s. 35.
**) Skalsk i, ib idem , s. 92.
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książkowej wartości zapasów towarów modnych do wysokości, jakie 
one posiadają z uwgzlędnieniem wpływu mody i innych miarodajnych 
okoliczności (13 maja 1929, 1. rej. 3775/27).

Następujące po sobie okresy operacyjne nie są odosobnione: są to 
kolejne etapy w życiu przedsiębiorstwa—organicznie ze sobą związane. 
Księgowość, która jest zwierciadłem przedsiębiorstwa, jego „sumieniem 
gospodarczym11 odzwierciedla tę organiczną całość postępujących okre­
sów operacyjnych — przez stosowanie zasady „ciągłości bilansowej11. 
Polega ona na tym, że wszystkie pozycje bilansu zamknięcia (koń­
cowego) jednego okresu operacyjnego winny przejść do bilansu otwar­
cia (początkowego) n a s t ę p n e g o  o k r e s u  w tej samej wartości lecz 
— jedynie nie przeciwną stroną bilansu: na skutek tej „odwróconej 
identyczności11 konto bilansu otwarcia może być nawet całkiem opu­
szczone bez naruszenia prawidłowości ksiąg *).

Z zasady ciągłości bilansowej n i e  w y n i k a ,  ż e  s z a c o w a n i e  
r e m a n e n t ó w  p r z y  z a m y k a n i u  k s i ą g  z a  d a n y  o k r e s  j e s t  
z a l e ż n e  o d  i c h  s z a c o w a n i a  p r z y  o t w a r  c i u t e go  o k r e s u.

Z zagadnieniem szacowania wartości remanentów towarowych w ią­
że się z punktu widzenia płatnika podatku dochodowego zagadnienie 
uprawnienia władzy wymiarowej do zmiany przyjętego przez płatnika 
szacunku. To zagadnienie wyczerpująco roztrząsa judykatura NTA -— 
przytoczona w dzisiejszym naszym numerze niżej w dziale „Orzecz­
nictwa w przedmiocie księgowości11.

*) O b. L ulek , M etodyczny  pod ręczn ik  księgowości ku p ieck ie j, cz . I s. 113.

ORZECZNICTWO W PRZEDMIOCIE 
KSIĘGOWOŚCI

Ciągłość bilansowa a prawo władzy do zmiany szacunku 
remanentów

85.

W  g ran icach  ustawowych w olno jest 
p odatnikow i p rzez  szacunek rem anen­
tów w pływ ać na w ysokość zysku b i­
lansow ego, w zg lęd n ie  podatkow ego, 
le cz  z  chw ilą  p rzekro czen ia  postano­
w ień  ustawy w ładza w ym iarow a jest 
up raw niona do w prow adzen ia  popra­
w ek. C iąg ło ść bilansow a p o leg a  na 
tym ab y  p o zycje  zam kn ięć rachunko­
w ych roku, bezpośrednio  p o p rzed za­
jąceg o  opodatkow any rok operacy jny , 
ibyły te same co  i z  p o czątk iem  no­

wego okresu gospodarczego, b ęd ące­
go  przedm iotem  [opodatkow ania. W  
grę w ięc [wchodzą tylko dwa b ezp o ­
średnio po sobie [następujące okresy, 
w zg lęd n ie  b ilans zam kn ięcia  i b ezp o ­
średnio następny b ilans otw arcia. Z a ­
sada ta n ie  ma n ic w spólnego z  p rze­
pisam i o praw idłow ym  szacow aniu re­
m anentów, które zostaje dokonyw ane  
n ieza leżn ie  zu p ełn ie  od ciągłości b i­
lansowej z  końcem  każdego roku o- 
peracyjncgo  oraz n ie za leżn ie  od te­
go , czy  szacow anie w ubiegłym  roku 
operacyjnym  było  p raw id ło w e ,czy  n ie ­
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praw idłow e, gdyż tu zasada ciągłości 
bilansow ej dzia łać  nie m oże, ponię?  
w aż wysokość szacunku łakich samych 
naw et przedm iotów  za leżn a  jest od  
zup ełn ie  innych czynników  i n ie  jest 
ustawowo ta wysokość uzależn iona od  
szacunku ub iegłego  roku. NTA, 26 
kwietnia 1933,1. rej. 9023/30, O PA, 1933, 
p. 426.

86.

Zm iana wartości rem anentów  przez  
w ład zę w ym iarow ą jest dopuszczalną
0  ile  oszacow anie w b ilansie  n ie  było  
zgodne z praw idłam i należytego  b i­
lansow ania. Teza NTA, 21 lutego 1394, 
I. rej. 3138/32.

Z uzasadnien ia: Z askarżonym  orze­
czeniem  zatw ierdziło  M inisterstw o S k a r­
bu  decyzję Izby  Skarbow ej w  B iałym ­
stoku, k tó rą  przy  ustalan iu  podstaw  w y­
m iaru  podatku  dochodow ego na lata 1925
1 1926 doliczono do zysków  bilansbw ych 
kw otę 492.911 zl. 76 gr., jako  różnicę 
m iędzy p rzy ję tą  do b ilansu  w artością 
rem anentów  tow arów  a w artością tychże 
rem anentów , ustaloną w edług podanych 
p rzez  skarżącą  kosztów  w łasnych p ro ­
d ukc ji w zględnie nąbyci a tow arów , w cho­
d zących  w ich  skład . Skarga zw alcza to 
orzeczenie, w yw odząc, iż w ładzy  w ym ia­
row ej n ie p rzysługuje praw o odm ienne­
go u stalan ia  w artości rem anentów , niż 
została p rzy ję ta  w zam knięciu  rach u n ­
kow ym , zatw ierdzonym  przez w łaściwe 
organa osoby praw nej, podlegającej p rze ­
pisom  art. 2 1  ustaw y o podatku  docho­
dow ym .

NTA rozw ażył co następuje:
Ju d y k a tu ra  NTA ustaliła  zasadę, że 

zm iana w artości rem anentów  przez w ła­
dzę w ym iarow ą jest dopuszczalna o ile 
oszacow anie w b ilansie n ie  by ło  zgodne 
z p raw id łam i należytego bilansow ania, 
zarzu ty  w ięc skargi, w ychodzące z od­
m iennego zapatryw an ia  praw nego, nie są 
uzasadnione.

Punkt ciężkości spraw y leży w kw e­

stii, czy oszacow anie rem anen tów  w b i­
lansie  odpow iadało  praw id łom  b ilan so ­
wania. W  b ilansie  rem anen ty  oszacow a­
no na  sum ę 131.168 zł, 81 gr., gdy kosz­
ty  nab y c ia  w zględnie p ro d u k c ji tow a­
rów , w chodzących  w ich skład , w ynio­
sły  624.080 zł. 57 gr. O tóż p raw id ła  n a ­
leżytego b ilansow ania nie dopuszczają 
p rzy jm ow ania p rzy  szacow aniu  rem anen­
tów  cen dow olnych, w ielokro tn ie  n iż­
szych nie ty lko  od cen rynkow ych , ale 
naw et od kosztów  p ro d u k cji. P r z y j ę ­
c i e  c e n  n i ż s z y c l i  o d  r y n k o ­
w y c h  w z g l ę d n i e  o d  k o s z t ó w  
p r o d u k c j i  m o ż e  b y ć  d o p u s z c z a l ­
n e  t y l k o  w t e d y ,  g d y  s z c z e g ó l n e  
o k o l i c z n o ś c i  n a k a z u j ą  t e g o  r o ­
d z a j u  o s t r o ż n e  o s z a c o w a n i e  
r e m a n e n t ó w ,  m u s z ą  t o  b y ć  o k o ­
l i c z n o ś c i  s t o j ą c e  w z w i ą z k u  
z h a n d l o w ą  w a r t o ś c i ą  r e m a ­
n e n t ó w  d l a  p r z e d s i ę b i o r s t w a ,  
a w i ę c  np .  z n i ż k o w a  t e n d e n ­
c j a  n a  r y n k a c h  z b y t u  i t p .

S trona skarżąca  żadnych  tego rodzaju  
argum entów  za p rzy jęciem  n isk ich  po d ­
staw  oszacow ania rem anentów  na dzień 
31 g rudn ia  1935 r. n ie  pow ołała ani w 
postępow aniu  w ym iarow ym  w zględnie 
odw oław czym , ani w skardze  do NTA, 
op ie ra ła  się natom iast na fakcie  p rzy ję ­
c ia  w  b ilansie o tw arc ia , sporządzonym  
w m om encie u tw orzen ia  spółki akcyjnej, 
ty ch  sam ych cen za podstaw ę szacunku 
inw entarza tow arów .

Atoli, o i l e  c h o d z i  o o c e n ę  w a r ­
t o ś c i  r e m a n e n t u ,  z a s a d a  c i ą g ­
ł o ś c i  b i l a n s o w e j ,  n a  k t ó r ą  s i ę  
s k a r ż ą c a  p o w o ł u j e  m o ż e  o d ­
n o s i ć  s i ę  j e d y n i e  d o  b e z p o ­
ś r e d n i o  p o  b i l a n s i e  z a m k n i ę ­
c i a  b i l a n s u  o t w a r c i a  — n i e  z a ś  
d o  b i l a n s u  z a m k n i ę c i a ,  n a s t ę ­
p u j ą c e g o  p o  u k o ń c z e n i u  o k r e ­
s u  g o s p o d a r c z e g o ,  r o z p o c z ę ­
t e g o  b i l a n s e m  o t w a r c i a .  Jak  to 
bow iem  N TA n ie jednok ro tn ie  o rzekł i 
u zasadn ił—m. in. w w yroku  z 26 kw iet­
n ia  1933 1. rej. 9023/30 w spraw ie „H u­
ty  P okó j” — oszacow anie rem anen tów



Nr. 26—27 ORZECZNICTW O BUCH ALTERYJNO-PODATKOW E 397

p rzy  k ońcu  ok resu  gospodarczego op ie­
ra  się na  s tosunkach  fak tycznych  (ce­
nach, kon iunkturach), is tn ie jący ch  w d a ­
cie b ilansu  zam knięcia , k tó re  m ogą być 
różne n iż w dacie  b ilan su  o tw arcia, sp o ­
rządzonego w m om encie rozpoczynania 
danego okresu  gospodarczego. W  tym  
stan ie  rzeczy  kw estia  usta len ia  w artości 
rem anen tów  w ysuw a się na czoło jak o  
kw estia  p raw idłow ości b ilansow an ia  w 
znaczen iu  m aterialnym , tz. w  ten  sposób, 
b y  b ilans odzw ierc iad la ł, o ile  m ożności, 
p raw dziw y  stan  p rzedsięb io rstw a  w d a ­
cie b ilansu . W obec te j naczelnej zasady 
kw estia  zw yczaju kupieck iego  m usi o- 
czyw iście ustąp ić  na  drug i p lan , a to w 
spraw ie ro zpoznaw anej tym  bardzie j, ile - 
że sam a skarżąca , podnosząc zarzu ty  
p rzeciw  pow ołan iu  się w ładzy na o k re ­
ślony  zw yczaj kup ieck i, ze sw ej s trony  
n ie  podaje  żadnego innego zw yczaju , a 
ty lko  trw a p rzy  dokonanym  przez  s ie ­
bie oszacow aniu  rem anentów , k tó re  zmniej - 
szając w artość tow arów  w b ilansie  zam ­
knięcia do około 1/5 kosztów  w ytw orze­
nia w zględnie nabycia , oczyw iście nie 
m oże być  zgodne z podk reśloną  w yżej 
zasadą p raw id łow ości b ilansow ania. W o­
bec tego zarzu t n ie is tn ien ia  takiego zw y­
czaju handlow ego, na jak i się w ładza po ­
wołuje, nie w ystarcza do obalen ia  za­
sadności decyzji w tym  względzie.

N ie trafny  jest w reszcie  argum ent s tro ­
ny skarżącej, iż  należało  w ziąć pod u- 
wagę okoliczność, że p rzedsięb iorstw o 
skarżącej spó łk i akcy jne j jest dalszym  
ciągiem  p rzedsięb io rstw a je j spólników  i 
w osobie poda tn ika  nie zaszły zm iany, 
że zatem  należało w ym iar po d a tk u  na 
lata 1925 i 1926 naw iązać do w ym iarów  
na la ta  poprzedn ie . S tw orzenie  bow iem  
spółk i akcyjnej, a  w ięc osoby  praw nej 
odrębnej od osób je j akcjonarjuszów , 
p rzeryw a bezw ględnie ciągłość podm iotu  
podatkow ego, k tó rym  by ły  poprzednio  
osoby fizyczne, a obecn ie  je s t now opow ­
sta ła  osoba praw na.

N ależało p rze to  z tych  w szystk ich  
w zględów  skargę oddalić, jako  n ieuza­
sadnioną.

87.

Kw estjonow aniu przez w ład zę  w y­
m iarow ą p o zycy j bilansu otw arcia nie  
stoi na przeszkodzie  okoliczność, że 
w ładza ta nie kwestjonowała bilansu  
zam knięcia  za  rok p o p rzed n i, za któ­
ry n ie  w ym ierzono podatku wskutek 
w ykazanej w zam knięciu  rachunko­
wym straty. NTA, 8 m aja 1936, I. rej. 
9303/32 i 4075/35. O PA , 1936, poz. 1572.

Z uzasadnien ia: Z arzuca Spółka p rze ­
de w szystkim , że w ładze bezpodstaw nie 
obn iży ły  w artość  rem anentów  w b ilansie  
o tw arcia  na 1 s tyczn ia  1927 r. o 10%, 
czyli o 664.157,07 zł. Skoro bow iem  w a r­
tość rem anentów  w b ilansie  o tw arcia  zo ­
stała p rzy ję ta  w tej sam ej w ysokości co 
w bilansie  zam knięcia  na 31.XII 1926, 
skoro n astępn ie  w ładze p rzy ję ły  b ilans 
zam knięcia  na 31.XII 1926 i dopiero  po 
up ływ ie 7 la t w dały  się w  zm ianę tego 
bilansu , co w św ietle art. 85 ustaw y o 
p o d a tk u  dochodow ym  nie je s t d o p u ­
szczalne z pow odu p rzedaw n ien ia  — to 
podw yższen ie  w artości rem anentu  ,v w 
b ilansie  o tw arcia  na 1 s tyczn ia  1927 n a ­
rusza  p rzep isy  art. 85 ustaw y o podatku  
dochodow ym  i zasadę ciągłości bilau 
sowej.

Zarzut ob razy  art. 85 ustaw y o podat 
ku  dochodow ym  należało  uznać  za n ie ­
trafny. Z ak t w ynika, że obniżen ie  w ar­
tośc i rem anentów  o sum ę 664.157,07 zł. i 
doliczenie te j sum y do dochodu p o d a t­
kow ego nastąp iło  w zw iązku z w ym ia­
rem  po d a tk u  dochodow ego na  1928 rok 
podatkow y czy li 1927 rok  operacy jny . 
Ani odw ołanie, ani też skarga nie za rzu ­
ca b y  w m yśl art. 85 ustaw y  o podatku  
dochodow ym  nastąp iło  p rzedaw nien ie  
praw a Państw a do w ym iaru  poda tku  d o ­
chodow ego na  1928 ro k  podatkow y. Już 
z tego zatem  pow odu należało zarzut o- 
b razy  art. 85 ustaw y uznać za n ieuzasad ­
niony. Z treśc i skargi w ynika jednak , że 
obrazy  art. 85 ustaw y d o pa tru je  się sp ó ł­
ka  w tym , że w ładze po upływ ie 7 lat 
obn iży ły  w artość rem anentów  w bilansie
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zam knięcia  na  31.XII 1926 k ie d y  już p ra ­
wo w ym iaru  poda tku  na 1927 ro k  po ­
datkow y, a 1926 ro k  o p eracy jny  uległo 
przedaw nien iu . O tóż tak  u ję ty  zarzut 
skargi należało  uznać za chyb iony , sk o ­
ro  przedm iotem  sporu  jes t w ym iar po- 
datKu dochodow ego na 1928 ro k  p o d a t­
kow y, tj. 1927 ro k  operacy jny , a sum a 
664.157,07 zł. została doliczona do zysku 
bilansow ego p rzez  obniżen ie  w artości r e ­
m anentów  w b ilansie  o tw arcia. W praw ­
dzie  w  rozpoznaw anej spraw ie  w ładza 
w ym iarow a w to k u  postępow ania o dw o­
ław czego w ydała  osobne orzeczenie w 
kw estii szacunku  rem anentów  w b ilansie  
zam knięcia  na  rok  1926, jednak  na tle  
stanu  sp raw y  jasnym  jest, że chodziło  
ty lko  o u stalen ie  jedne j pozycji b ilansu 
o tw arcia  na ro k  1927 w zw iązku z w y­
m iarem  p o d a tk u  na  1928 rok  podatkow y.

Pozostaje zatem  do rozpa trzen ia  za­
rzu t skargi, iż obniżen ie  w artości rem a­
nentów  w b ilansie  o tw arcia  na 1 s tycz­
n ia  1927 r. n ie  by ło  dopuszczalne, gdyż 
narusza  ono zasady  ciągłości bilansow ej. 
Spółka w ychodzi p rzy ty m  z założenia, 
że  w ładze p rzy ję ły  je j b ilans zam knięcia

na 31 g rudnia  1926 bez zm ian.
Jednak  założenie to nie m a oparc ia  w 

ak tach  spraw y. Skoro  w ładza w ym iaro ­
w a uznała  b ra k  obow iązku podatkow ego 
skarżącej Spółk i w  1927 ro k u  p o d a tk o ­
wym, n ie m iała pow odu zajm ow ać się 
poszczególnym i pozycjam i zam knięcia 
rachunkow ego za ro k  o p eracy jny  1926. 
N ie m iała też w ładza ta  obow iązku za­
w iadam iania  Spółk i o swej ocenie tego 
zam knięcia, gdyż p rzep isy  praw ne o p o ­
d a tk u  dochodow ym  nie p rzew idu ją  obo­
w iązku w ładzy  w ym iarow ej u stalan ia  w y ■ 
sokości stra ty , ani naw et jej obow iązku 
zaw iadam ian ia  p ła tn ik a  o uznaniu  s tra ­
ty  za w ykazaną i w konsekw encji o za­
niechanie  w ym iaru . S karżąca  nie tw ier­
dzi też, b y  tak ie j treśc i orzeczenie za 
rok podatkow y 1927 zostało jej w  sw o­
im  czasie doręczone. Już z tych  pow o­
dów  zatem  n ie  m ożna zgodzić się ze s ta ­
now iskiem  skargi, iż niezakw estjonow a- 
nie szacunku  rem anentów  w b ilansie  
zam knięcia  za ro k  o p eracy jny  1926 za­
m ykało  w ładzy  w ym iarow ej drogę do 
kw estjonow ania b ilansu  o tw arc ia  na  rok 
1927.

ORZECZNICTWO W SPRAWACH ŚWIADCZEŃ 
SOCJALNYCH

4.

A G EN T PRYW ATN EGO  ZAKŁADU  
UBEZPIECZEŃ .

Agent pryw atnego zakładu u b ez­
p ieczeń , pozyskujący d la tego zak ła ­
du klientów  za w ynagrodzeniem  w po­
staci prow izji od przeprow adzonych  
interesów , skoro przedm iotem  umowy 
nie jest praca sam a, lecz  je j w ynik, n ie  
pozostaje do tego zakładu  w stosunku 
um owy najm u pracy, choćby otrzym y­
w ał stałą kwotę m iesięczną tytułem  
zwrotu kosztów akw izycji. Sąd N aj­

w yższy, 20 m aja 1937, C  II 278/37 *) 
PUS, 1937, poz. 102.

Z uzasadnienia: Ustalono, że pow ód, ja ­
ko agent p o średn ik  akw irow ał d la  poz­

*) W yrok  ten  nie do tyczy  bezpośred ­
nio zagadnienia  z zak resu  ubezpieczeń 
społecznych, a le bezpośredn io  rozs trzy ­
ga kw estię  obow iązku ubezpieczen ia  tak  
w zak res ie  ubezpieczen ia  pracow ników  
um ysłow ych jak i u staw y o ubezp iecze ­
niu społecznym : bow iem  b rak  um ow y o 
p racę  oznacza b rak  obow iązku u b ezp ie ­
czenia (ob. OBP, n r  24, s. 368).
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w anego ubezp ieczen ia  za p row izją  od 
p rzep row adzonych  przez się interesów , a 
nad to  pozw ana p łac iła  m u 1 0 0  zł. na 
m iesiąc ty tu łem  doda tkow ych  kosztów  
akw izycji.

Pow ód ten  n ie tw ie rd z ił w sporze, by  
p ra c ę  tę w m yśl um ow y m iał św iadczyć, 
a  pozw ana p łac ić  za sam ą p racę  bez 
w zględu na  je j w ynik , lub  by  m iała p ra ­
w o p racą  tą w edle swej w oli dyspono­
wać, a szczegóły te w ykazują , że pow ód, 
inie tracąc  n iezależności swej p racy  za­
robkow ej, pe łn ił d la  pozw anej usługi, 
p ła tne  w ed le  ich  w yniku, że umowa, 
stron  objęła n ie  p racę  pow oda, lecz za­
w arte  p rzezeń  in te resy  ubezpieczen ia , za­
tem  b y ła  um ow ą o dzieło, n ie zaś um o­
w ą p racy . S tałe  p obo ry  pow oda 1 0 0  

zł. na  m iesiąc by ły , jak  ustalono, zw ro­
tem  kosztów  akw izycji, zatem  nie by ły  
w ynagrodzen iem  za p racę  i także co do 
ty c h  poborów  b rak  podstaw  do p rzy ję ­
cia, że strony  łączy ł stosunek p racy .

T w ierdzen ie  skargi kasacy jnej, że po ­
b o ry  te b y ły  p łacą  pow oda, sprzeczne z 
ustalen iem  sądow ym , nie m oże być  pod­
staw ą rozstrzygn ien ia  kasacy jnego . Art. 
439 k. p. c.

Skoro  stosunek  p racy  stron  n ie  łączył, 
n ie  służą pow odow i rozszczen ia  z ustaw

pracy, i słusznie oddaiono pow ództw o o 
należność za okres w ypow iedzenia i za 
n iew ykorzystany  urlop.

O  ile dodatkow e koszty  akw izycji 1 0 0  

zł. ha m iesiąc nie b y ły  stałą zaliczką na 
poczet prdw izji, lecz należały  się obok 
prow izji, jak  tego dochodzi pow ód, to  i 
w tym  razie  roszczenie 3.000 zł. z tego 
ty tu łń , objęto póżw em , znalazło by  p o ­
k ryc ie  w ustalonym  saldzie d łużnym  po ­
w oda z dn ia  1 g rudnia  1932 w kw ocie 
5.700 zł. D alsze badan ia  w tym  k ie ru n ­
ku  tyczy ły  by  zatem  sp raw y  w ysokości 
salda dłużnego, a o to w tym  sporze nie 
chodzi.

Pow ództw o o 1 2 . 0 0 0  zł. z ty tu łu  p ro ­
wizji należnej po dzień  2 kw ietn ia  1942, 
jest p rzedw czesne, gdy ten  okres czasu 
jeszcze nie upłynął. Pow ód nie podał wr 
sporze faktów, w ykazujących  roszczenie 
to  choćby  w  części i n ie tw ierdził, by  
po dniu  i  g rudnia  1932 pozw any pob ra ł 
ty tu łem  prem ii od ubezpieczonych  kw o­
ty, od k tó rych  pow odow i należy  się p ro ­
wizja, uzasadn iającą choćby  część ro ­
szczenia pozw u w kw ocie 1 2 . 0 0 0  zł., n a ­
tu ra ln ie  po um orzen iu  resz ty  salda b ie r­
nego z dn ia  1 grudnia 1932. Z będne za­
tem  w tym  w zględzie by ły  dalsze b ad a ­
nia i dow ody.

O  K O  L N I K I
O K Ó LN IK  MINISTERSTWA SKARBU Z DNIA 25 C Z ER W C A  1937 R. 

L. D. V. 6198/1/37

w sprawie siosow ania instrukcji eg zeku cyjn e j.

(Dz. Urz. Min. S karbu  N r 1 6  z 1937 r., poz. 547)

W  zw iązku z rozporządzen iem  R ady  M inistrów  z dn ia  15 m aja  1937 r. w sp ra ­
w ie zm iauy  rozporządzen ia  R ady  M inistrów  z dn ia  25 czerw ca 1932 r. o postępow aniu  
egzekucyjnym  w ładz skarbow ych  (Dz. U. R. P. N r 43, poz. 340) M inisterstw o S karbu , 
do czasu  w ydan ia  now ej in s trukc ji egzekucyjnej dla w ładz skarbow ych , zarządza co 
następuje:

1) Znosi się do tychczasow ą ew idencję ty tu łów  w ykonaw czych  „R ” (wzór N rE . 6 ) 
oraz książki do ręczeń  ty tu łów  w ykonaw czych (wzór N r E. 4 i E. 5).

2 ) Znosi się w dzia łach  egzekucyjnych  urzędów  skarbow ych  do tychczasow e g ru ­
p y  I ty tu łów  w ykonaw czych , p rzew idziane w § 19 instrukcji egzekucyjnej.
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3) Do obow iązków  referentów egzekucyjnych należeć będzie , poza czynnościam i 
p rzew idzianym i w § 12 pk t. 3— 10 instrukcji egzekucyjnej, rów n ież  za tw ierdzan ie  p ro to k ó ­
łów  zajęć (zajęć przy łączających) ruchomości na m niejsze, o k reś lo n e  przez  izby  skarbow e, 
kw oty  należności. C zynnośei zatwierdzania tych p ro tokó łów  p rzez  k ierow ników  dzia­
łów egzekucyjnch  (§ 9 in s truke ji egzekucyjnej) tym sam ym  usta ją .

4) E w idencję ty tu łów  wykonawczych „S”, w odn iesien iu  do w łasnych  ty tu łów  
w ykonaw czych  u rzędu  skarbowego, prowadzi dział rachunkow o  - kasow y u rzędu  sk a r­
bowego.

5) E w idencję ty tu łów  wykonawczych „S” p rzechow u je  się w dziale  egzekucy j­
nym  urzędu  skarbow ego. P rzed  każdym nowym p rzydz ia łem  ty tu łów  w ykonaw czych  
w łasnych pow inna być  ona w ręczona Jyierownikowi dzia łu  rachunkow o - kasow ego ce­
lem dokonan ia  zapisu.

6 ) D o czasu sporządzenia nakładu druków now ej ew idencji ty tu łów  w ykonaw ­
czych  należy prow adzić tę ewidencję na dotychczasowych d ru k ach  jako dalszy  ciąg 
ew idencji dotychczasow ej, używając rubryk 5 i 6  (nazw a i adres w ierzyciela), w o d ­
n iesien iu  do w łasnych tytułów wykonawczych, na oznaczenie  rodzaju  należności i po d ­
p is k ierow nika  działu  egzekucyjnego potwierdzający odb ió r ty tu łów  w ykonaw czych  z 
działu  rachunuow o-kasow ego. Ewideneje te pow inny  być  zakończone z dn iem  31 g rud ­
nia 1937 r., po czym  należy  założyć, poczynając od dnia  1 styczn ia  1938 r., now e 
ew idencje.

7) R ejestrację  o trzym anych  tytułów w ykonaw czycli obcych  w ierzycie li skarbo ­
w ych (rekw izycja) p row adzić będą urzędy skarbowe, jak  do tychczas, w tej sam ej ew i­
dencji, w k tó re j zapisu ją  w łasne tytuły w ykonaw cze. N um erem  skarbow ego ty tu łu  w y­
konaw czego w ystaw ionego przez  inny urząd skarbow y je s t n u m er ko le jny  num erato ra  
u rzędu  w ezw anego do zrealizow ania tego tytułu. R ejestrac ję  ty ch  ty tu łów  prow adzi 
dział egzekucy jny  urzędu  skarbow ego.

E w idencję  w ysłanych  innym  urzędom skarDowym  do egzekucji w łasnych  ty tu ­
łów  w ykonaw czych  prow adzi dział egzekucyjny, jak  do tychczas, na ka rtach  zastęp ­
czych w zór N r E. 2 , p rzechow yw anych w g rup ie  II ak t (§ 32 in s tru k c ji egzekucy j­
nej).

8 ) W razie  zm iany miejsca zamieszkania zobow iązanego i po łączonej z tym  
konieczności p rzesłan ia  ty tu łu  wykonawczego skarbow ego obcego urzędu  skarbow ego 
innem u u rzędow i skarbow em u, należy tytuł w ykonaw czy  skarbow y  obcego urzędu  
skarbow ego, jak  do tychczas, skreślić z ew idencji i zw rócić  m acierzystem u urzędow i 
skarbow em u, bądź po sk reślen iu  z ewidencji przesłać  w łaśc iw em u  u rzędow i skarbow e­
mu a u rząd  m acierzysty  zaw iadom ić o przesłaniu.

9) Ilekroć w nin iejszym  zarządzeniu m ow a jest o ty tu łach  w ykonaw czych  sk a r­
bow ych obcych  u rzędów  skarbow ych, należy p rzez  to  rozum ieć rów nież ty tu ły  w y­
konaw cze w szystk ich  innych, poza urzędami skarbow ym i, w ładz skarbow ych  pod leg ­
łych  M inisterstw u Skarbu.

1 0 ) T y tu ły  w ykonaw cze własne wraz z upom nien iam i w ypisu je  kasa u rzędu  sk a r­
bow ego i przechow uje je  u  siebie, do czasu upływ u 14 dni od daty  do ręczen ia  upom  
nienla, w po rządku  num erow ym  kont ksiąg b ie rczy ch  (kart likw idacyjnych). N um erem  
upom nien ia  jest num er ko m a Księgi bierczej. W  m iarę w pływ ania dow odów  do ręczen ia  
upom nień kasa  u rzędu  skarbow ego wkleja te dow ody  do ty tułów . Po up ływ ie w skaza­
nego 14-dniowego term inu  dział raehunkow o-kasow y bezzw łocznie ak tualizu je  w szyst­
k ie  ty tu ły  w ykonaw cze i numeruje tytuły ak tua lne  b ieżącym  ko lejnym  num erem  n u ­
m eratora . N um erow anie ty tu łów  wykonawczych odbyw a się jednocześn ie  ze sp raw dze­
n iem  ak tualności ty tu łu  wykonawczego w księdze b ie rcze j (karcie likw idacyjnej) na 
koncie  danego zobow iązanego. Numer tytułu w ykonaw czego uw idaczn ia  się rów nocze­
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śnie na  w spom nianym  koncie  księgi (karty). N astępnie kasa  bezzw łocznie p rzekazu je  
ponum erow aw ane ty tu ły  w ykonaw cze działow i egzekucyjnem u za po tw ierdzen iem  od­
b io ru  w  ew idencji ty tu łów  w ykonaw czych  „S”.

T ech n ik a  zap isyw an ia  ty tu łów  w ykonaw czych  w łasnych  do ew idencji ty tu łów  
w ykonaw czych  pozostaje bez zm ian.

T y tu ły  w ykonaw cze na  należności całkow icie  zapłacone kasa  u rzęd u  skarbow e­
go odk łada  bez  num erow ania, po czym  k ie row n ik  działu  rachunkow o-kasow ego p rz e ­
p row adza w yryw kow ą k o n tro lę  zasadności ich odłożenia  i w ysokości p o b ran y ch  kosz­
tów  za upom nien ie  odnotow ując to  na  p ierw szej stron ie  spraw dzonego ty tu łu  przez 
zam ieszczen ie  uwagi: „sp raw dzono” i podpisu . Po p rzeprow adzen iu  w spom nianej k o n ­
tro li k ierow nik  działu  rachunkow o-kasow ego sk łada te ty tu ły  do g rupy  III ak t egzeku­
cy jnych  tw orząc z n ich odzielną podgrupę akt.

1 1 ) D oręczan ie  upom nień  w łasnych  u rzędu  skarbow ego oraz p row adzenie  w szel­
k ie j zw iązanej z tym  ko respondencji na leży  do działów  rachuukow o-kasow ych  u rzę­
dów  skarbow ych . O dnośn ie  p ła tn ików  posiadających  w obręb ie  pow iatu  (urzędu) ź ró d ­
ła podatkow e (grunty , p rzedsięb iorstw a) na  te ren ie  innej grom ady (gminy) niż ich  m iej­
sce zam ieszkania — kasa  u rzędu  skarbow ego na podstaw ie  m ateria łów  jak im i w tym, 
k ie ru n k u  rozpo rządza—w ysyła  upom nien ie  do doręczen ia  w gm inie (gromadzie) m ie j­
sca zam ieszkania. W razie  stw ierdzen ia , po do ręczen iu  upom nien ia , zm iany ad resu  zo ­
bow iązanego i połączonej z tym  konieczności w ezw ania innego u rzędu  skarbow ego o 
w ykonanie  egzekucji, dział rachunkow o-kasow y nie w ysy ła  ty tu łu  w ykonaw czego bez­
pośredn io  do w łaściw ego u rzędu  skarbow ego, lecz doręcza ty tu ł, trybem  w skazanym  
w p k t 1 0 ) niniejszego zarządzen ia , dzałow i egzekucyjnem u w łasnego u rzędu  skarbow e­
go, na k tó ry m  spoczyw a obow iązek w ezw ania w łaściw ego urzędu  skarbow ego o rek - 
w izycyjne w ykonanie . W  razie  stw ierdzen ia , w toku  do ręczen ia  upom nien ia , w yjazdu 
zobow iązanego poza gran ice R zeczypospolite j, śm ierci zobow iązanego itp .—bez m ożno­
ści do ręczen ia  upom nien ia  ważnie kom ukolw iek  z osób upełnom ocn ionych  lub  p raw ­
nie upow ażn ionych  — i połączonej z tym  (w razie  jednoczesnego stw ierdzen ia  ubóstw a 
zobow iązanego) konieczności um orzen ia  należności podatkow ej, um orzenie  to p rzep ro ­
w adza dział egzekucyjny . W  tym  p rzy p ad k u , m im o n iedoręczen ia  upom nien ia  zobo­
w iązanem u, dział rachunkow o - kasow y doręcza ty tu ł w ykonaw czy działow i egzekucyj­
nem u try b em  w skazanym  w pkt. 1 0 ) niniejszego zarządzenia.

P rzy  doręczan iu  upom nień  dział rachunkow o-kasow y u rzędu  skarbow ego stosu je  
postanow ienia  rozporządzen ia  P rezyden ta  R zeczypospolitej z dn ia  2 2  m arca 1928 r. o 
postępow aniu  adm in istracy jnym  (Dz. U. R. P. N r 36, poz. 341).

12) N um erem  ty tu łu  w ykonaw czego skarbow ego je s t b ieżący  num er ko le jny  
(pkt. 7 i 1 0  n iniejszego zarządzenia). W korespondenc ji należy używ ać na oznaczenie 
num eru  ty tu łu  w ykonaw czego skarbow ego tego num eru, łam anego przez  znak oznacza­
jący  ro k  kalendarzow y, w  k tó rym  w ystaw iono ty tu ł w ykonaw czy.

13) N um erem  ty tu łu  w ykonaw czego n ieskarbow ego jest num er b ieżący  spisu  ty ­
tu łów  w ykonaw czych  danego w ierzycie la  (§ 4 ust. 3 in s tru k c ji w ierżycie lsk ie j M onitor 
Polski N r 143 poz. 238 z 1937 r.) łam any przez  cyfrę oznaczająca ko le jny  num er tecz ­
k i tegoż w ierzycie la  w w ykazie  ak t u rzędu  skarbow ego oraz przez cyfrę  oznaczającą 
ro k  kalen d a rzo w y  w ystaw ien ia  ty tu łu . C elem  uniknięcia kon ieczności w pisyw ania w o- 
tok  num eru  ty tu łu  w ykonaw czego obcego w ierzycie la  ko lejnego num eru  teczk i tego 
w ierzycie la  w w ykazie ak t u rzędu  skarbow ego, u rzęd y  skarbow e podadzą  każdem u 
z w ierzycie li, po p ierw szej nadesłanej p rzez  w ierzycie la  po dniu 1 lipca  1937 r. (w n a ­
stępnych  latach po dniu  1 stycznia każdego roku) p a rtii ty tu łów  w ykonaw czych, n u ­
m er jego  teczki z p rośbą o w ypełn ien ie  p rzez  w ierzyciela  num erów  ty tu łów  w ykonaw ­
czych  w całości.
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14) W ierzyciele  obcy („R”) obow iązani są p row adzić przeb itkow o spisy  w ysy ła ­
nych  w ładzom  skarbow ym  ty tu łów  w ykonaw czych  (wzór Nr 4 do in s trukc ji w ierzyciel- 
sk iej M onitor Polski Nr 145, poz. 238 z 1937 r.). Jeden  egzem plarz spisu pozostaje u 
w ierzyciela, je d e n  zaś p rzesy ła  w ierzyciel w raz z dotyczącym i ty tu łam i w ykonaw czy­
mi urzędow i skarbow em u. U rząd skarbow y sp raw dza zgodność zapisów  w sp isach  z ty ­
tu łam i w ykonaw czym i dołączonym i do ty ch  spisów  oraz ogółną sum ą należności p rze ­
kazanych  do egzekucji, po czym  odk łada  spisy, w kolejności pozycji zapisów , do sp e­
c ja lnych  teczek  (segregatorów), ty tu ły  zaś w ykonaw cze do g ru p y  II ak t (§ 19 ins trukc ji 
egzekucyjnej). Spisy p rzechow yw ać należy  w ten  sposób, aby  w szystk ie sp isy  jednego 
w ierzyciela  znajdow ały  się razem . Z grupow ane razem  sp isy  jednego w ierzycie la  tw orzą 
ew idencję  ty tu łów  w ykonaw czych  tego w ierzyciela.

T eczk i skoroszytow e zak łada  się na każdy  ro k  kalendarzow y oddzieln ie  w dniu  
1 s tyczn ia  każdego roku.

W obec zn iesienia ew idencji ty tu łów  w ykonaw czych  „R ” i zastąp ien ia  je j przez 
sp isy  ty tu łów  w ykonaw czych  nadsy łane  przez  w ierzycieli, u rzęd y  skarbow e zw rócą u- 
wagę na szczególnie dok ładne i s taranne p rzechow yw anie ty ch  spisów . Izby  skarbow e 
dosta rczą  urzędom  skarbow ym  na ten  cel odpow iednią  ilość segregatorów  i teczek  sko­
roszy tow ych  w ielkości znorm alizow anej i dostosow anej do w ielkości k a rt spisu. W je d ­
nym  segregatorze (teczce) p rzechow yw ać m ożna sp isy  jednego łub  w iększej ilości w ie­
rzycieli. W ostatn im  p rzy p ad k u  sp isy  poszczególnych  w ierzycieli pow inny być  oddz ie ­
lone od siebie w ew nętrznym i w kładkow ym i tek tu rk am i z odpow iednim i napisam i, o- 
znaczającym i w ierzyniela.

W razie  p rzechow yw ania  spisów  ty tu łów  w ykonaw czych w segregatorach , seg re­
gato ry  służą do p rzechow yw ania spisów  ty tu łów  w ykonaw czych  kolejno na  k ilk a  lat 
ka lendarzow ych . Po up ływ ie każdego ro k u  spisy  należy  z każdego segregatora  w yjąć 
i p rzen ieść  do teczek  skoroszytow ych, p rzechow ując  je nadal w dziale egzekucyjnym  
aż do chw ili zrealizow ania w szystk ich  ty tu łów  w ykonaw czych  ob ję tych  spisam i danej 
teczki. Po raz  p ierw szy  w yjęcie  spisów  na leży  przeprow adzić  w dn iu  31 g rudn ia  1937 r.

W  razie  p rzechow yw ania spisów  tv tu łów  w ykonaw czych  w teczkach  sko roszy to ­
w ych, nie na leży  po up ływ ie roku  z ty ch  teczek  w yjm ow ać spisów , lecz teczkę  u trz y ­
m yw ać w niezm iennym  stanie aż do chw ili zrealizow ania w szystk ich  ty tu łów  w yko­
naw czych, ob ję tych  spisam i danej teczki. To sam o odnosi się do teczek  zak ładanycłi 
na  spisy  przenoszone z segregatorów .

15) T y tu ły  w ykonaw cze w ierzycie li obcych  („R tj, nadesłane do urzędu  sk a rb o ­
wego przez  inny  u rząd  skarbow y w w ykonaniu  § 5 uśt. 4 pk t. b) in s trukc ji w ierzy- 
c ie lsk ie j (M onitor Polski N r 143, poz. 238 z 1937 r.), n a leży  przechow yw ać w oddzie l­
nej teczce n ieskoroszy tow ej do czasu nadesłan ia  p rzez  w ierzyciela  pierw szego egzem ­
p la rza  sp isu  ty tu łów  w ykonaw czych. Po nadesłan iu  przez w ierzycie la  tego egzem plarza 
spisu  ty tu łów  w ykonaw czych  u rząd  skarbow y sk reśli na ty tu łach  w ykonaw czych  d o ­
tychczasow e ich  n um ery  i n ada  now e num ery  zgodne z b rzm ien iem  nadesłanego egzem ­
p larza  spisu ty tułów .

16) D o zakładan ia , p rzechow yw ania i sk ładan ia  do sk ładn icy  teczek  ze spisam i 
ty tu łów  w ykonaw czych  m ają odpow iednie  zastosow anie postanow ien ia  zarządzen ia  M i­
n is tra  S karbu  z dn ia  21 g rudnia 1933 r. w  spraw ie przep isów  kan ce la ry jn y ch  d la  w ładz 
i u rzędów  skarbow ych  (Dz. Urz. Min. Sk. N r 35, poz. 299) w szczególności zaś § 13 
tego zarządzen ia.

W ykaz teczek  (segregatorów), o k tó rym  m ow a w pow ołanym  paragrafie, p row a­
dzi dział egzekucyjny  u rzędu  skarbow ego. W ykaz ten  jest to sp is teczek  (segregato­
rów), zaw iera jących  sp isy  ty tu łów  w ykonaw czych, u łożony  w edług w zoru N r 6  za łą ­
czonego do pow ołanego w yżej zarządzen ia  M inistra S karbu  z dn ia  2 t g rudn ia  1953 r.
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Jako ty tu ł teczk i (segregatora) służy nazw a w ierzyciela  (i), k tórego (ych) spisy p rzecho­
w uje się w danej teczce (segregatora). Raz założona z początk iem  ro k u  ka lenda rzow e­
go teczka  (segregator) nie może być  w ciągu ro k u  ani co do swego zakresu , an i co do 
innych  cech zew nętrznych  zm ieniana. P rzy  p rzek ładan iu  z końcem  ro k u  spisów  z se ­
gregatorów  do teczek  należy baczyć, aby  w szystk ie  cechy  zew nętrznych  napisów  d a ­
nego segregatora b y ły  przeniesione na  teczkę. T eczk i m ożna odk ładać  do sk ładn icy  
ty lko  po ich zakończen iu  (zrealizow aniu w szystk ich  tytułów ) zaznaczając datę  zakoń­
czen ia  teczk i w  w ykazie  teczek  a w ru b ry ce  „uw agi” tego w ykazu  fak t p rzekazan ia  
teczk i do sk ładn icy . D o przechow yw ania teczek  w sk ładn icy  m ają zastosow anie p o sta ­
now ienia § 38 zarządzen ia  M inistra S karbu  z dn ia  21 g rudn ia  1933 r. Zaznacza się, że 
sp inacze, o k tó ry ch  m ow a w ust. 6  tego paragrafu, oznaczają spinacze b iurow e, a nie 
sp inacze skoroszytów .

17) P rzypom ina się u rzędom  skarbow ym  obow iązek sk reślan ia  w niosków  egze­
ku cy jn y ch  z w łaściw ego spisu ty tu łów  w ykonaw czych  w p rzypadkach , o k tó rych  m o­
w a w § 27 ust. 2 in s tru k c ji egzekucyjnej.

18) W zw iązku ze zm ianą tekstu  d ru k u  na str. 2  ty tu łu  w ykonaw czego (zajęcie 
p rzy łączające) zaznacza się, że przez zajęcie p rzy łączające rozum ieć należy' zajęcie te ­
go sam ego przedm iotu  dokonane celem  zrealizow ania now ego ty tu łu  w ykonaw czego, 
n a tom iast p rzez  zajęcie doda tkow e—zajęcie nowego przedm iotu  na tę sam ą należność, 
D o czasu sporządzen ia  nak ładu  druków  na zajęcia dodatkow e będą u rzęd y  skarbow e 
używ ać do tego celu, ja k  do tychczas, d ruków  ty tu łów  w ykonaw czych .

19) Z arządy  gm in w iejskich  obow iązane są p row adzić w zak res ie  po d a tk u  g run­
tow ego, na rów ni z innym i w ierzycielam i (§ 5 ust. 5 in s trukc ji w ierzycie lsk ie j M onitor 
Po lsk i N r 143 poz. 238 z 1937 r.) sp isy  ty tu łów  w ykonaw czych).

2 0 ) D la celów  k o n tro ln y ch  u rzęd y  skarbow e pow inny zw racać specjalną uwagę 
n a  sum ę należności w yn ikającą  z pierw szej, po upływ ie w łaściw ego te rm inu  (§ 1 1 0  roz­
porządzen ia M inistra S karbu  z dn ia  31 m arca 1937 r. o w ym iarze i poborze państw o­
w ego po d a tk u  gruntow ego Dz. U. R. P. N r 32, poz. 250) nadesłanej p a rtii ty tu łów  w y­
konaw czych  i porów nyw ać tę sum ę ze stanem  zaległości na koncie  zbiorczym  danej 
gm iny  (§ 97 pow oł. rozporządzenia).

21) Izby  skarbow e zarządzą, w raz ie  po trzeby , p rzesun ięc ie  do działów  rachun- 
kow o-kasow ych u rzędów  skarbow ych  odpow iedniej ilości personelu  egzekucyjnego w 
zw iązku z przen iesien iem  na te działy  obow iązku do ręczan ia  upom nień  i p row adzenia  
ew idencji ty tu łów  w ykonaw czych  w łasnych. Z arazem  zarządzą izby  skarbow e d o sta r­
czenie ze sk ładu  inw entarza ruchom ości działów  egzekucy jnych  odpow iedniej ilości 
szaf d la  p rzechow yw ania ty tu łów  w ykonaw czych  w działach  rachunkow o-kasow ych.

22) T y tu ły  w ykonaw cze, k tó re  w p łynęły  (wpłyną) do u rzędów  skarbow ych  p rzed  
dniem  1 lipca  1937 r., pow inny  być  re jestrow ane, z ew idencji w ykreślane, upom nien ia  
w ysyłane i doręczane w edług zasad  obow iązujących p rzed  dniem  w ydan ia  niniejszego 
zarządzenia.

23) P o trzebne zarządzen ia  uzupełn ia jące  w ydadzą iby  skarbow e n iezw łocznie.
24) In s tru k c ja  egzekucy jna  dla w ładz skarbow ych , ogłoszona w dodatku  do 

D ziennika U rzędow ego M inisterstw a S karbu  Nr 2 0  z dn ia  2 2  lipca 1932 r., obow iązuje 
nada l ze zm ianam i w ynikającym i z niniejszego zarządzenia .

25) Z arządzenie n in iejsze w chodzi w życie z dn iem  1 lipca  1937 r.
Z tym że dniem  pow inny  u rzęd y  skarbow e zakończyć do tychczasow e ew idencje 

ty tu łów  w ykonaw czych  w ierzycieli obcych  („R”) i założyć w łaściw e teczk i (segregato­
ry) oraz zorganizow ać grupy  I ty tu łów  w ykonaw czych  w łasnych  w działach  rach u n k o ­
w o-kasow ych u rzędów  skarbow ych.

W  odn iesien iu  do w łasnych  ty tu łów  w ykonaw czych  i ty tu łów  w ykonaw czych
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w ierzycieli „S” — gdyby  w arunk i m iejscow e nie pozw alały  na dostosow nnie z dniem  1 

lipca  19"57 r. tech n ik i u rzędow an ia  urzędów  skarbow ych  do zm ienionych  przepisów  
rozporządzen ia  R ady  M inisrów  z dn ia  25 czerw ca 1932 r. o postępow aniu  egzekucy j­
nym  w ładz skarbow ych  (Dz. U. R. P. N r 62, poz. 580) — M inisterstw o S karbu  zezw ala 
izbom  skarbow ym  na przesun ięc ie  tego term inu  do da ia  31 lipca  1937 r.

Podsekre tarz  Stanu:
(—) F. Św italski

USTAWY, ROZPORZĄDZENIA I ZARZĄDZENIA
D ziennik Ustaw R. P. Nr 58 z dn. 31 lipca  1937 r.

R ozporządzenie  M inistrów  — K om unikacji i Spraw  W ew nętrznych  o ru ch u  row e­
rów  na  drogach pub licznych  (poz. 458);—S karbu  w spraw ie u tw orzen ia  u rzędu  celnego 
drogow ego w Jurgow ie (poz. 460); — S karbu  o podw yższen iu  zapasu  cuk ru  na ok res 
kam pan ijny  1936/37 (poz. 461).

D ziennik Ustaw R. P. Nr 59 z dn. 6 sierpnia 1937 r.
Ustawa o zapew nieniu  p ra c y  i zaopatrzen iu  uczestn ików  w alk  o niepodległość 

Państw a Polskiego (poz. 464).
R ozporządzen ia M inistrów  — S karbu  o ustalen iu  cen sp rzedażnych  sp iry tusu  na 

cele n iekonsum pcy jne  (poz. 465);—S karbu  o ustalen iu  op łaty  m onopolow ej od sp iry tu ­
su  na  n iek tó re  cele n iekonsum pccy jne  (poz. 466);—S karbu  w spraw ie zm iany  rozporzą­
dzenia z dn ia  22 kw ietn ia  1937 r. o zniżkach ce lnych  i zw oln ien iach  od cła (poz. 467);
— S karbu  o zw olnieniu  od cła k u k u ry d zy  i końskiego zębu (poz. 468).

D ziennik Urzędowy M inisterstwa Skarbu Nr 19 z dn. 31 lipca  1937 r.
O kólniki: w spraw ie odp isań  na zużycie oraz kw alifikacji podatkow ej w ydatków  

na rem on ty  p rzy  ustalan iu  dochodu  z budynków  (poz. 664); — o darow aniu  sku tków  
n iedo trzym an ia  term inów  w sp raw ach  ulg w po d a tk u  gruntow ym  z pow odu k lęsk  ży ­
w iołow ych (poz. 665); — w spraw ie n iep o trącau ia  zaległości podatkow ych  z pożyczek  
p rzyznaw anych  pod re jestrow y  zastaw  ro ln iczy  (poz. 6 6 6 ); — w spraw ie ulg w  podatku  
przem ysłow ym  na Ill-ch  M iędzynarodow ych  T argach  F u trza rsk ich  w W ilnie (poz. 667);
— w spraw ie stosow ania norm  szacunkow ych  dochodow ości p rzedsięb io rstw  hand lo ­
w ych, p rzem ysłow ych, rzem ieśln iczych  oraz w oluych  zajęć zaw odow ych (poz. 6 6 8 ).

KALENDARZ PODATKOWY
W sierpniu 1937 r. płatne są następujące podatki:

Do 15 sierpnia 1937 r. — zaliczka kw arta lna  (za II kw artał) na  podatek  p rze ­
m ysłow y od obro tu  przez p łatn ików  n iep row adzących  p raw id łow ych  ksiąg handlow ych 
w w ysokości 1/5 kw oty  tego poda tku  w ym ierzonego za ro k  ubiegły.

Do 20 sierpnia 1937 r. — p odatek  od energii e lek tryczne j p o b rany  przez  sp rze­
daw cę energii e lek trycznej w ciągu p ierw szych 15 dni sierpn ia  1937 r.

Do 25 sierpnia 1937 r.—zaliczka m iesięczna w  w ysokości poda tku  od obro tu  osiąg­
niętego w m iesiącu lipcu 1937 r. przez a) p rzedsięb io rstw a handlow e I i II ka tego­
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rii św iadectw , p row adzące p raw id łow e księg i handlow e, b) p rzedsięb io rstw a p rzem y ­
słow e I, II, III, IV i V kategorii św iadectw , p row adzące  praw id łow e księgi i c) spó łk i 
akcy jne , spó łk i z ograniczoną odpow iedzia lnością, spółdzieln ie, a nad to  inne p rzedsię ­
b iorstw a, k tó re  są obow iązane do publicznego ogłaszania spraw ozdań  o sw ych  o p e ra ­
cjach  lub  sk ładan ia  spraw ozdań  do zatw ierdzen ia .

N adto p ła tne  są zaległości odroczone lu b  rozłożone na ra ty  z te rm inam i p ła tno ­
ści w sierpn iu  1937 oraz podatk i, na k tó re  p ła tn icy  o trzym ali n ak azy  p ła tn icze z te r­
m inem  płatności w sierpn iu  1937.

KRONIKA PODATKOWA
Podatki bezpośrednie i opłaty stemplowe

w I kw artale b ież . r. budź, w iększe , n iż  w r. ub.

W pływ y z podatków  bezpośrednich  
w yniosły w l-szym  kwartale b ież . roku 
budżetow ego 164.301 tys. z ł., tj. o 8,4% 
w ięce j n iż w  i-ym kw artale roku budż. 
1936-37 (131.565 tys. zł.). Z w yżka ta b y ­
łaby  jeszcze  w iększa, gdyby  nie p rzep ro ­
w adzona w b ieżącym  ro k u  reform a po­
d a tk u  gruntow ego, k tó ra  opóźniła  w pły­
w y z tego podatku , dając w  I-ym  kw art, 
b ież. ro k u  budżetow ego 7.600 tys. zł. w 
porów naniu  z 14.832 tys. zł. w I-ym  kw art, 
r . 1936-57.

W szystkie inne podatki bezpośrednie  
w ykazują  słały wzrost w pływ ów . I tak  
z najw ażniejszych, poda tek  od n ie ru ch o ­
m ości p rzyn iósł w  okres ie  od kw ietn ia  
do czerw ca w łącznie rb . 2 0 . 1 0 0  tys. zł., 
tj. o 1 1 ,2 % w ięcej n iż  w tym  sam ym  o- 
k resie  ub. roku  (18.073 tys. zł.), p oda tek  
p rzem ysłow y dał 53.254 tys. zł., tj. p lus 
21,2% (43.924 tys. zł.), po d a tek  dochodo ­
w y zaś—74.968 tys. zł., czyli o 12 % w ię­
cej (66.892 tys. zł.).

Pozostałe p oda tk i bezpośredn ie  zw y­
czajne, jak  od kap itałów  i ren t, od u b o ­
ju , energ ii e lek tryczne j oraz odse tk i od

zaległości i g rzyw ny p rzyn io sły  w om a­
w ianym  okresie  8.379 tys. zł.

O p łaty  stem plow e przyniosły 22.070 
tys. zł. w obec 18.964 tys. zł. w I-ym  k w a r­
ta le  ub. r., a w ięc o 16,4% w ięce j.

O gółem  w pływ y z podatków) b e zp o ­
średnich zw yczajnych i opłat stem plo­
w ych w l-szym kwart. b ież. roku b u d że­
tow ego d ały  186.371 tys. zł. tj. 23,4% 
kw ot p re lim inow anych  na ca ły  ro k  b u ­
dżetow y, a w ięc nieco poniżej idealnego 
p rocen tu , w ynoszącego 25 %. N ależy je d ­
nak przypuszczać, że w dalszych  k w ar­
ta łach  nastąp i w yrów nanie  efek tyw nych  
w pływ ów  w stosunku  do p re lim inow a­
nych, n iezbędne d la  pok ry c ia  p re lim in o ­
w anych  w bież. ro k u  w ydatków .

Jak  w iadom o, p ierw szy  k w arta ł b ież. 
roku  budżetow ego zam knięty  został n a d ­
w yżką w  kw ocie 498 tys. zł. M imo w ięe 
n ieosiągnięcia w  tym  k w arta le  25% kw ot 
p re lim inow anych  w pływ ów  podatkow ych, 
budżet jest zrów now ażony, co p rzy p i­
sać należy sta łym  w ysiłkom  w k ie ru n k u  
oszczędnej gospodark i skarbow ej.

Normy średniej dochodowości 
Wyjaśnienie Ministerstwa Skarbu

C odzienna G azeta  H andlow a kom uni- sie no ta tkam i o rzekom ym  podw yższeniu
j j e; norm  średn ie j dochodow ości p rzedsię-
W  zw iązku z ukazu jącym i się w pra- b io rstw  handlow ych, p rzem ysłow ych  i
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rzem ieśln iczych  d la  w ym iaru  podatku  
dochodow ego na  ro k  poda tkow y  1937 w 
porów nan iu  z rok iem  1936, kom uniku ją  
nam  ze stro n y  M inisterstw a S karbu  co 
następuje:

T w ierdzen ia  za in teresow anych  organi- 
zacy j o podw yższen iu  norm  średn ie j do­
chodow ości są w ynik iem  n iew łaściw ej in ­
te rp re tac ji p rzep isów  rozpo rządzen ia  w y­
konaw czego do o rdynac ji podatkow ej, 
k tó re  w roku  obecnym  po raz p ierw szy  
znalazły  zastosow anie, a k tó re  to p rze ­
p isy  w odm ienny  od dotychczasow ego 
sposób norm ują try b  ustalan ia  norm  śred ­
niej dochodow ości.

G dy  bow iem  do tychczas norm y docho­
dow ości usta lone  b y ły  ja k o  n o rm y  netto  
od k tó ry ch  nie dokonyw ano żadnych  po­
trąceń , to o b ecn ie , zgodnie z p rzep isem  
ust. 2 p ar. 30 rozpo rządzen ia  w ykonaw ­
czego do o rd y n ac ji podatkow ej, od usta­
lonych norm będą potrącane koszty 
czynszu za loka l, zn a jd u jący  się w cu ­
dzym  budynku oraz koszty k ierow nic­
twa w przypadku, gdy w łaścicie l oso­
b iście  przedsiębiorstw em  nie k ieru je . 
Ponadto w m yśl p a r. 69 tegoż rozp o rzą ­
dzen ia  będą m ogły być potrącane od  
ustalonego  na  podstaw ie norm dochodu  
udow odnione odsetki od długów , m a­
jące  zw iązek  z prow adzonym  p rzed ­
siębiorstw em .

Jak  z pow yższego w yn ika podw yższe­
n ie norm jest je d yn ie  pozornym  i usta­
len ie  dochodu na podstaw ie nowych  
norm nie spow oduje w rezultacie  zw ięk­
szenia podstaw w ym iaru.

P odkreś lić  należy , że norm y średn ie j 
dochodow ości zap ro jek tow ane zostały  w 
roku  bieżącym  p rzy  szerokim  w spółu­
dziale sam orządu gospodarczego, k tó ry  
p rzez  sw oich przedstaw icie li b ra ł udział 
zarów nojarzy  zapro jek tow an iu  norm  przez 
izby skarbow e, jak  i p rzy  opin iow aniu  
tychże  norm  przez  kom isje odw oław cze, 
w reszcie p rzy  za tw ierdzan iu  norm  przez 
M inisterstw o S karbu .

R ów nież po raz  p ierw szy  w roku  b ie ­
żącym  norm y średn ie j dochodow ości o- 
parte  zostały  na danych , zaczerpn iętych  
z ksiąg handlow ych, a w ięc danych , m ogą­
cych zorientow ać o dochodow ości p rzed ­
siębiorstw  poszczególnych branż.

Zrozum iałym  jest, że p rzy  ustalan iu  
norm  d la  ogrom nej ilości b ranż  (około 
1 0 0 0  branż) m ogły zajść p rzy  określan iu  
w ysokości poszczególnych staw ek pew ne 
niedociągnięcia a naw et om yłki, w obec cze­
go Ministerstwo Skarbu, po zatw ierdzeniu  
norm  średn ie j dochodow ości, upow ażni 
izby skarbow e — w przypadkach gdy  
w łaściw e o rg an izacje  sam orządu go­
spodarczego zwrócą uwagę na n ie re ­
alność poszczególnych norm i uzasad­
nią swe tw ierdzenia należytym  m ate­
riałem  dow odow ym — do poddan ia  re­
w iz ji tych norm i ustalenia w e w łas­
nym zakresie  d zia łan ia  norm niższych.

N ie leżało i nie leży  bow iem  w zam ia­
rach  M inisterstw a S karbu  przez w prow a­
dzen ie  norm  średn ie j dochodow ości u s ta ­
lanych  na now ych zasadach  globalne 
zw iększenie św iadczeń  podatkow ych.

Stanowisko sfer gospodarczych
Po zakończen iu  każdego ro k u  p o d a tk o ­

wego w ładze skarbow e p rzy stęp u ją  do 
o k reś len ia  tzw. norm średniej docho­
dowości za osta tn i ro k  — d la  p rzed s ię ­
b io rstw  n ie  p row adzących  ksiąg  hand lo ­
w ych, w celu w ym ierzen ia  na  podstaw ie 
tych  norm  po d a tk u  dochodow ego. U sta­
len ie  tych  norm  natrafiło  w b ieżącym  
roku  na specja lne  u trudn ien ie . W dniu 
7 m aja ukazało  system  określan ia  norm

średn ie j do o rdynacji podatkow ej, k tó re  
zm ieniło system  ok reś len ia  norm  śred ­
niej dochodow ości. W arto się zapoznać 
z tą  zm ianą.

D otychczas no rm a średn ie j dochodo ­
w ości u sta la ła  czysty dochód netto. By­
ło to w ygodne zarów no dla w ładz sk a r­
bow ych jak  i d la  p łatn ików , gdyż nie 
zachodziła  p o trzeba  p rzeprow adzen ia  do ­
datkow ych  usta leń  w celu  ok reślen ia  d o ­
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chodu. [O bró t p rzedsiębiorstw a" by ł zna­
ny , gdyż ustalono go p rzy  w ym iarze po­
d a tk u  obrotow ego. T rzeba  w ięc było  ty l­
ko  pom nożyć o b ró t p rzez  norm ę śred ­
n iej dochodow ości, k tó ra  w ynosi 5%, 6% 
czy  1 0 % i o trzym ało  się cyfrę  czystego 
dochodu, od k tórego  w ym ierzano  poda­
tek.

N ow e rozporządzen ie  w prow adziło  tu 
zm ianę: po ustalen iu  dochodu netto  p ła t­
n ik  w inien  jeszcze  udow odnić sum ę w y­
p łaconą za kom orne, oraz w ynagrodze­
nie k ie row n ika  p rzed sięb io rstw a  — gdyż 
w przeciw nym  razie  po d a tek  będzie  mu 
w ym ierzony  n ie  od czystego dochodu  
netto , lecz od dochodu w raz z k om or­
nym  i w ynagrodzeniem  k ierow nika.

W idzim y w ięc, iż w porów naniu  do 
daw nego system u nastąp iło  skom pliko­
w anie w obliczeniu  norm , k tó re  spow o­
duje  z pew nością  w iększe obciążenie 
d ro b n y ch  p rzedsięb io rstw  nie posiada ją ­
cych  ksiąg, gdyż n ie b ędą  one w stanie 
udow odnić w w ielu w ypadkach  tych  w y­
datków . T ą drogą nowe norm y będą  
stanowiły w łaściw e zw iększen ie  pro­
gresji podatkow ej. M om ent ten  n ie b y ł­
b y  jednakże  tak  w ażny, gdyby  władze 
skarbow e na  te ren ie  W arszaw y i woje 
w ództw a w arszaw skiego n ie  skorzystały  
ze zm iany norm  w celu  u stalen ia  zn acz­
n ie w yższych norm dochodow ości. W  
n iek tó rych  w ypadkach  normy zostały  
podniesione dw ukrotnie a naw et i w y­
że j, co nie m oże być  uzasadnione ró żn i­
cą w yw ołaną przez  uw zględnienie kosz­
tów  k ierow nic tw a i kom ornego. P oczy­
nan ie  Izb  Skarbow ych  na te ren ie  W ar­
szaw y i w ojew ództw a w arszaw skiego w y ­
daje  się ostatn io  zupełn ie  n ieraz  n ieuza­
sadnione. U stalono np. norm ę dochodo­
w ości netto  d la  nafty  w w ysokości—2 0  %. 
Tym czasem  um ow y określone przez  czyn­
n ik  urzędow y u sta la ją  dochód  b ru tto  15%, 
z k tórego sp rzedaw ca w inien pokryć 
w szelkie kosz ty  handlow e. Pow staje w ięc 
py tan ie  na jak ich  m ateria łach  op ierały  
się w niosk i Izby  S karbow ej. Podobnie 
n ieum otyw ow ane w ydaje się przeszło  
trzykrotne p o dniesien ie norm d la  księ­

garni, k tó ry ch  dochodow ość n ie  zw ięk­
szyła się od zeszłego roku . Nie inaczej 
rzecz  się m a ze sp rzedażą  m ateriałów  
p iśm iennych , cliem ikalii, farb  i a r ty k u ­
łów m alarskich , in strum entów  m uzycz­
nych, aparatów  fotograficznych, b ielizny , 
odzieży, naczyń, galanterii, tk an in  itd. 
Można tu  w ym ienić długi szereg a r ty ­
kułów , co do k tó rych  je s t w iadom e, iż 
dochodow ość ich nie ty lko  nie zw ięk­
szyła się, ale w w ielu w y p ad k ach  zosta­
ła naw et obniżona, w następstw ie naci­
sku w ładz adm in is tracy jnych  na ceny.

F ak ty , o k tó ry ch  w yżej mowa, sk ła ­
n ia ły  do stw ierdzenia, iż w ład ze skar­
bowe d ążą  w yraźn ie  do zw iększen ia  
tą drogą w pływ ów  z podatku docho­
dow ego. U znanie tak ie j lin ii p o stęp o ­
w ania w ładz skarbow ych  za w ysoce n ie ­
w skazaną — nasuw a się sam o przez się: 
o w ysokości obciążen ia  podatkow ego d e ­
cydu je  u staw a o po d a tk u  dochodow ym . 
N ieuzasadnione zaś zw iększenie  obciąże­
nia podatkow ego przez  poszczególne Izby 
Skarbow e, stanow iłoby  w ykroczen ie  p o ­
za ustalone ram y ich działalności. Być 
może, iż Izby S karbow e nie uchw yciły  
w całej rozciągłości sku tków  sw oich te ­
go rodza*ju poczynań. U stalając docho­
dow ość trzy  razy  w yższą od istniejącej, 
znacznie bardz ie j zw iększają obciążenie 
podatkow e, k tó re  m oże w ten  sposób 
w zrosnąć cz te ro—a naw et p ięciokro tn ie , 
doprow adzając  do m om entu, w k tórym  
praw ie  cały  dochód  z p rzedsięb iorstw a 
może być  p o b rany  przez w ładze sk a rb o ­
we. W ten sposób otrzym ać m ożem y n ie ­
w ątpliw ie znakom ity  dochód dla S karbu 
w bieżącym  roku , ale drogą zn iszcze­
nia w ielu  zakładów  — drogą p rzekre­
ślen ia dochodu Skarbu w roku p rzy­
szłym i p rzez stworzenie nowych mas 
bezrobotnych — skutk iem  likw idacji 
p rzedsiębiorstw .

N ależałoby w ięc póki czas zw rócić u- 
wagę na w ielką odpow iedzia lność c iążą­
cą na  tych , k tó rzy  decy d u ją  o w ysoko­
ści obciążen ia  podatkow ego i w skazać 
na konieczną ostrożność z jak ą  zw ięk­
szenie tego obciążenia w inno być d o k o ­
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nyw ane. N ie ty lko  za n iew skazane, ale 
w ręcz za n iebezp ieczne  uznać trzeb a  o- 
k reś len ie  w ysokości obciążen ia  p o d a tk o ­
wego przez poszczególne Izby  S k arb o ­
we, k tó re  n ie  b ęd ąc  najw yższym  czyn ­
n ik iem  w Państw ie, n ie pow inny  d e c y ­
dow ać zby t łatw o i szybko w kw estiach  
rodzących  najpow ażniejsze w ydarzen ia  
gospodarcze. Zagadnienie usta len ia  norm  
średniej dochodow ości w inno być tra k ­

tow ane z jak  najw iększą przezornością , 
gdyż b łęd n e ; rozw iązanie  go w jed n y m  
ro k u  m oże się odbić fata ln ie  w  ciągu 
szeregu la t następnych . Dlatego n ieod­
partą koniecznością  jest, ab y  normy 
dochodow ości za ostatni rok podatko­
wy były  poddane gruntow nej rew izji 
i zm ianie.

W. R.
(C odzienna G azeta  H andlow a).

*

W ŁADZE SKARBO W E W IN NY O T A C Z A Ć  
JEDNOSTKI AKTYW NE S Z C Z E G Ó LN Ą  

O PIEKĄ  i Ż Y C Z LIW O Ś C IĄ .

D y rek to r Izby Skarbow ej w  Poznaniu  
w ydal okó ln ik  n astęp u jące j treśc i (nr 1 1  

—5/1/58/37 z d. 23 czerw ca 1937 r.).
„G łów ną tro sk ą  po lityk i R ządu Pol­

skiego w chw ili obecnej je s t u trw alen ie  
życia  gospodarczego na w yższym  pozio ­
mie.

D obitnym  w yrazem  nastaw ień  Rządu 
w tym  k ie ru n k u  są zw łaszcza enuncjacje  
Pana W ice - P rem iera  i M in istra ' S karbu , 
w ygłaszane na tem at zagadnień gospo­
darczych .

Do podstaw ow ych  m om entów  rea liza ­
cji te j p o lityk i należy w p ierw szym  rzę ­
dzie pobudzen ie  ak tyw ności p rzed s ięb io r­
cy  pryw atnego .

Pam iętać jednak  należy, że p rzedsię ­
b io rca  ten  pom im o pom yśln iejszych  w a­
runków  ekonom icznych i w ytężonej ze 
sw ej strony  in ic ja tyw y  — częstokroć n ie ­
m a jeszcze  m ożności zupełnego w yko­
rzy stan ia  obecnej sy tuacji gospodarczej 
w obec poderw an ia  podstaw  dynam ik i 
jego p rzedsięb iorstw a sku tkam i k ryzysu  
gospodarczego.

N iem niej je d n a k  obecna sy tuacja  go­
spodarcza, dz ięk i zapobiegliw ości i rzut- 
kości szeregu ak tyw nych  jednostek , um oż­
liw ia ju ż  w chw ili obecnej zw iększenie 
ren tow ności p row adzonych  p rzez  n ich 
przedsięb iorstw .

W odniesieniu  do tych  jednostek , jako 
jed n o s tek  na jbardz ie j społecznie i eko ­
nom icznie korzystnych , po lity k a  w ładz 
skarbow ych  pow inna m ieć ch arak te r 
szczególny, da jący  m ożność dalszego ro z ­
w oju  i podn ies ien ia  rentow ności ich  p rz e d ­
siębiorstw .

Jeżeli w ięc rozw ój ty ch  p rzedsięb iorstw  
w yraża się czy to w postaci zeznaw ania 
w iększych obrotów  lub  dochodów , osiąga­
nych oczyw iście w w yniku  zdrow ej p o lity ­
ki kup ieck ie j, czy  to w form ach zw ięk­
szenia ilości zatrudn ionych  pracow ników , 
rozszerzen ia  rynków  zby tu  tow arów , in i­
cjow ania eksportu , podejm ow ania prac 
inw ensty cy jnych  celem  rozbudow y w ar­
sztatów  itp .—w ów czas U rzędy S karbow e 
w inny w odn iesien iu  do tej kategorii, 
p rzedsięb io rstw  stosow ać szczególny ro ­
dzaj polityk i.

W yrazem  tak pojętej po lityk i będzie 
np.:

a) jaknajszersze w ykorzystyw anie u- 
praw nień  do tyczących  od raczan ia  i roz­
k ładan ia  zaległości na  dogodne raty ;

b) libera ln ie jsze  trak tow an ie  w niosków  
o um orzenie  zaległości z la t ubiegłych, 
jeżeli rzeczyw iśc ie  ulga w tej formie 
przyczyn i się do podniesien ia  ren tow no­
ści i ak tyw ności przedsięb iorstw a;

c) w p rzy p ad k u  prow adzenia ksiąg 
handlow ych , pom ijać p rzy  ich ocenie u- 
chyb ien ia  n a tu ry  form alnej;

d) natychm iastow e załatw ienie w szel­
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k ich  w noszonych podań, przy  czym  p o ­
dan ia  o odroczenie  term inów  sk ładania 
dow odów  lub  o p rzyw rócenie  p rzeoczo­
nych term inów  należy  załatw ić bezw a­
runkow o przychyln ie .

Pow yższe sposoby stosow ania szcze­
gólnej po lityk i fiskalnej w  odn iesien iu  do 
om aw ianej ka tegorii p łatn ików  p rzy ta ­
czam przykładow o, co n ie  w yklucza w 
konsekw encji m ożliw ości stosow ania in ­
nych posunięć zm ierzających  do otocze­
nia ak tyw nych  jednostek  należy tą  o p ie ­
ką  i życzliw ą atm osferą.

W odn iesien iu  natom iast do  p łatn ików , 
k tó rzy  m im o przejaw iającej się popraw y 
gospodarczej w ykazują  n iższe dochody 
lub  obro ty  aniże li osiągnięto w latach 
gorszej k o n iu n k tu ry  — po lityk i w spom ­
n ianej stosow ać n ie  należy.

ja k  zdołałem  do tychczas stw ierdzić , 
w iele firm  w okręgu  Izby Skarb ., k tóre 
w ykazały  za ro k  ub ieg ły  n iższe obro ty , 
pow strzym ało  się w roku  b ieżącym  od 
prow adzen ia  ksiąg lub  nie złożyło ze ­
znań o dochodzie na ro k  podatkow y 1937 
lub  złożyło, w ykazując w nich  znaczną 
obniżkę dochodu.

W odn iesien iu  do tej ka tegorii p ła tn i­
ków  U rzędy  S karbow e w inny  w drażać 
szczegółow e dochodzenia  celem  w y czer­
pującego ustalen ia  przyczyn , d la  k tó rych  
bieg in teresów  ich  p rzedsięb io rstw  u k ła ­
da się odm iennie od k sz ta łtu jący ch  się 
w arunków  gospodarczych.

N ależy m ieć jednak  na uw adze, że dz ia ­
ła lność p rzedsięb io rstw a pryw atnego  za ­
leży  od szeregu zjaw isk  specjalnych , k tó ­
re  efek t działalności rozw ijającej się n a ­
w et p laców ki mogą p rzedstaw ić  u je m ­
nie.

D o przypadków  tak ich  należą np. k lę ­
ski żyw iołow e, k lęsk i rodzinne, nowo pow ­
stała siln iejsza finansow o konku renc ja  itd.

W ty ch  w arunkach  naw et pom im o rzut- 
kości i ak tyw ności p ła tn ika  rezu lta t dzia­
ła lności jego przedsięb io rstw a może w y­
paść  odw rotn ie  od k sz tałtu jącycli się w a­
runków  gospodarczych .

Pozbaw ienie tak iego  p rzedsięb io rstw a 
należy tej op iek i ze strony  w ładz sk a rb o ­

w ych p rzyczyn i się n iew ątp liw ie do je ­
go dalszego upadku , jakko lw iek  um ie­
ję tn ie  stosow ana w danej chw ili po lityka  
fiskalna  m oże być  bezpośredn im  pow o­
dem zrów now ażenia i tak  pożądanego 
podn iesien ia  rentow ności p rzed s ięb io r­
stwa.

Polecam  przeto  Panom  N aczelnikom  
(K ierownikom ) U rzędów  Skarbow ych 
zw rócenie szczególnej uw agi na  w szel­
kie p rze jaw y  dow odzące o w zroście ak ­
tyw ności p rzedsięb iorstw  p ryw atnych  i 
otoczenia tych  jednostek  w yjątkow ą o- 
p ieką  i życzliw ością.

*
W SPRAW IE W YSO K O ŚC I STAW EK
PODATKU P R Z EM Y SŁO W EG O  OD  

OBROTU DLA TRANSAKCJI EKSPO R­
TO W YCH  SKÓRAM I SUROW YM I

Izba Przem ysłow o - H andlow a ko m u n i­
kuje, że okóln ik iem  z dn ia  27.7 1937 r. 
L. D. V. 37567/4/37 M inisterstw o S karbu  
zarządziło , iż od obrotów  osiągniętych  z 
ek spo rtu  skór surow ych, poczynając od 
dn. i lipca 1937 r., m ają zastosow anie 
odpow iednie staw ki po d a tk u  p rzem ysło ­
wego od obro tu  p rzew idziane w  art. 7 
ust. 1 pkt. 1-a (względnie pkt. 3-a) u sta­
w y o państw ow ym  podatku  p rzem ysło ­
w ym  (Dz. U. R. P. z 1936 r. Nr. 46, poz. 
339) w  zależności od tego, czy  p rzed s ię ­
b iorstw o ekspo rtu jące  p row adzi księg i 
handlow e, czy też  tak ich  ksiąg  n ie  p ro ­
w adzi. Izba  zaznacza przy tym , że rów ­
nocześnie M inisterstw o S karbu  cofnęło  
ulgę p rzyznaną ekspo rte rom  skór su ro ­
w ych okóln ik iem  z dn. 10 m aja 1930 r. 
L. D. V. 3476/4/36 („Zbiór O kóln ików  
M inisterstw a S k a rb u ” str. 127).

*
ZW O LN IEN IA  O SÓ B  ZA JM UJĄ CYCH  
SIĘ SPRZEDAŻĄ Z N A C Z K Ó W  P O C Z TO ­
W YCH  OD O B O W IĄ ZK U  O PŁA CA N IA  

PODATKU P R Z EM Y SŁO W EG O

Izba P rzem ysłow o-H andlow a w Lodzi 
kom unikuje , że okó ln ik iem  z dn. 27.7. 
1937 r. L. D. V. 37568/4/37 M inistersw o 
S karbu  na podstaw ie postanow ień art. 
39 ustaw y o państw ow ym  podatku  girze-
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m yślow ym  (Dz. U. R. P. z 1936 r. Nr. 
46, poz. 330), zw olniło osoby nie posia ­
dające zakładów  hand low ych  an i p rze ­
m ysłow ych, a zajm ujące się sp rzedażą  
znaczków  pocztow ych  od obow iązku o- 
p łacan ia  z tego ty tu łu  państw ow ego po ­

d a tk u  przem ysłow ego, (zarówno w p o sta ­
ci św iadectw a przem ysłow ego jak  i po ­
da tk u  od obrotu). Izba zaznacza, że ulga 
pow yższa p rzysługuje  z u rzędu  (bez sk ła ­
dan ia  indyw idua lnych  podań) i obow ią­
zuje poczynająac  od dn. 1 styczn ia  1937 r.

P O R A D N I A
Stali) Czytelnik Kielce.

1 . D ochodzim y do w niosku, że p row adzi 
Pan  tzw . kasą kontow aną, której każ­
da pozycja  oprócz treści zaw iera  naz­
w ą konta (rachunku) księgi g łów nej, 
które dana pozycja  o b ciąża  albo  za  
którą jest uznana. Z tej K asy przenosi 
Pan do D zien n ik a  pozycje  zbiorow o jak  
-—niżej:

W n K asa, Ma: 1. D łużn icy  i W ierzy ­
c ie l e — wg K asy— 1 0 0 , 2 . T ow ary—utarg  
wg K asy  — 100, 3. W eksle  — w pływ  wg 
K asy 1 0 0 —razem  300.

Ma K asa, Wn: 1 . R óżne w ydatk i wg 
K asy— 1 0 0 , D łużn icy  i W ierzycie le—róż­
nym  wg K asy — 100, łącznie  — 200.

„Kasa kontowana" jest d zienn ikiem  
zaszłości gotówkowych w yodrębn ionym  
z dz ienn ika  ogólnego w celu  u łatw ien ia  
podzia łu  p racy . Jed nocześn ie jest ta 
„Kasa kontowana" kontem Księgi G łó w ­
n ej d la  obrotów  gotów kow ych. W  księ­
dze głów nej p row adzi się w praw dzie  i 
w  tym  w ypadku  osobne konto  kasy , ale 
to konto zaw iera ty lko  ogólne sum y 
p rzychodu  z każdego m iesiąca, tygodnia 
lub  dn ia  — bez podan ia  szczegółów.

Przenoszenie w tych w arunkach po­
zycyj kasy kontow anej do d ziennika  
głów nego  m oże nastąpić naw et co ty­
d z ie ń  lub co m iesiąc — n ie co dzień .

Sysem  ten  jes t uznany  w  nauce  za 
p raw idłow y.

2 . W edług okó ln ika  LDV 1063/4/34, 
n iedopuszczalne  je s t stosow anie ulgi p o ­
datkow ej do tran sak c ji g iełdow ych łą ­
czący ch  zgóry dostaw ę p artiam i w k il­
k u  term inach  (ob. OBP, n r 17, s. 266 — 
267).

3. O dpow iedź znajdzie  Pan w § 2 0  

R ozp. W yk. do ustaw y o pod. doch.: 
„W poszczególnym  roku  podatkow ym  w 
zasadzie w ym ierza się p oda tek  od do­
chodu, osiągniętego w ostatn im  ro k u  k a ­
lendarzow ym . Jeżeli jednak  p ła tn ik  p ro ­
w adzi księgi handlow e lub  księgi go­
spodarcze, a p rzy ję ty  przez niego ro k  o- 
p e racy jn y  (gospodarczy) nie p ok ryw a się 
z rok iem  kalendarzow ym , w ów czas p o ­
da tek  w ym ierza się od dochodu  osiąg­
niętego w ostatnim  ro k u  operacy jnym  
(gospodarczym ) poprzedzającym  bezp o ­
średn io  ro k  po d a tk o w y ”. Z eznanie o do ­
chodzie za ro k  o p eracy jny  1936—1937 
sk łada się w r. 1938. Zeznanie o ob rocie  
na leży  złożyć norm alnie, tj. w roku  1938 
za ca ły  rok  kalendarzow y  1937.

./• B.
Dochód z udziału  w spółce z o. o. 

jest dochodem  z kapitałów . Dochód ten 
o ty le  pod lega opodatkow aniu, o ile  
został w ypłacony, a lbo  choćby księ­
gowo przeniesiony na rachunek oso­
bisty udziałow ca.

M om ent efektyw ności p rzychodów  z 
kap ita łów  podnosi w yro k  NTA z d. 1 / 1 2  

1950, 1. re j 2402/28 (OPA, 1932, p. 245), 
w k tó rym  NTA uznał, że naw et uznanie 
w  księgach w ierzyciela  za odsetk i od k a ­
p ita łu  n ie  w yklucza obrony  p łatn ika, nie 
prow adzącego ksiąg, że odsetk i te  jako  
fak tyczn ie  nie o trzym ane n ie stanow ią 
dochodu.

NTA w w yroku  z d. 3 kw ietn ia  1933, 
1. rej. 4141/31 zajął w in teresu jące j Pana 
kw estii następu jące  stanow isko: „S kar­
żący w odw ołaniu  ka tegoryczn ie  zap rze ­
czył, ażeby  podniósł p rzy zn an y  m u do­
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piero  29 kw ie tn ia  1929 do w y p ła ty  zysk  
bilansow y z ty tu łu  posiadan ia  w szystk ich  
udziałów  w przedsięb iorstw ie, k tó re  jest 
oddzie lną  osobą praw ną i k tó rego  d o ­
chód  (zysk bilansow y) podlega oddz ie l­
nem u opodatkow aniu , n iezależn ie  od o- 
podatkow an ia  dochodu  skarżącego  jak o  
osoby  fizycznej. Poza tym  skarżący  za­
rzucił, że w ładza n ie  zbadała, czy  w  o- 
gó le  w p łynął do rąk  skaiżącego  p rzy ­
znany  m u zysk  b ilansow y, oraz, że w 
m yśl art. 13 ustaw y o po d a tk u  dochodo­
w ym  ty lko  fak tyczne w pływ y z r. 1928 
m ogą być  w zięte za podstaw ę do w y­
m iaru  po d a tk u  dochodow ego na r. 1929. 
Skarga  zarzuca, że zaskarżona decyzja  
ogóln ikow o ty lko  zaznacza, że w ym iar 
poda tku  znajdu je  uzasadn ien ie  w u s ta ­
w ie, n ie  rozpraw iając  się w cale z za rzu ­
tam i odw ołania. O tóż w ładza II in stancji 
an i z tym i zarzu tam i się n ie  rozpraw iła, 
an i naw et, jak  w idać z ak t spraw y, nie 
nakazała  zbadan ia  w księgach nazw anej 
spółki z ogr. odp., czy  osiągnięty  w r. 
1928 zysk b ilansow y został w  ogóle w y­
p łacony  skarżącem u, jak o  w yłącznem u 
udziałow cow i, i k iedy . O d  zb adan ia  
zaś i spraw dzenia słuszności tak istot­
nego zarzutu, jak  n ieotrzym anie w cale , 
w zg lę d n ie  w r. 1928, p rzypadającego  
d o  w ypłaty zysku przedsiębiorstwa przez  
skarżąceg o , u za leżn io n e  jest w myśl art. 
13 pow ołanej ustawy rozstrzygnięcie  
zasadności d o liczen ia  podatnikow i, ja ­
ko osobie fizyczne j, sumy p rzyzn ane­
g o  zysku do podstaw w ym iaru podat­
ku na r. 1929.

Pow ołanie się w odpow iedzi na  sk a r­
gę w ładzy  pozw anej na zasady  bu ch a l­
terii, k tó re  w p rzedsięb io rstw ach  h an ­
d low ych  i p rzem ysłow ych  pozw alają u- 
w zględniać rów nież takie  p rzychodow e 
pozycje , k tó re  m ają dop iero  w płynąć, a 
odnoszą się do opodatkow anego okresu  
rachunkow ego, w  m yśl postanow ień  art. 
13 ustaw y  o podutku dochodow ym  i § 
18 rozporządzenia- w ykonaw czego, NTA 
m usiał uznać w  danej spraw ie za -nie­
trafne, gdyż w rozpoznaw anej spraw ie  
chodzi o opodatkow anie faktyczn ie o­

trzym anego w  r. 1928 dochodu skarżą­
cego , jako  osoby fizyczn e j, a n ie  o o- 
podafkow anie przedsiębiorstw a pod  
firm ą... k tó re  nie przestało być od­
d z ie ln ą  jednostką prawną przez to, że  
wszystkie jeg o  udziały  przeszły do je d ­
nego udziałow ca, a tym samym nie  
przestało być, odzielnym  podmiotem  
podatkow ym ".

Nomy Prenumerator.
W  P ańskim  system ie n ie  m a błędów . 

Jest on całkow icie  praw idłow y. O gran i­
czam y się jedyn ie  do uwagi, że w pro- 
dzenie m anka w tow arach  nie m usi być 
uw idocznione w księdze  zasadniczej—na 
koncie  tow arów . Jest w ystarczające uw i­
docznienie tego m anka w księdze m aga­
zynow ej. M anko m a w pływ  na saldo R ku 
T ow arów  pośredn io  przez pozycje inw en­
ta rza  zam knięcia  (która jes t faktycznie 
m niejsza o w artość m anka).

Bielsko B.
Ju d y k a tu rze  w kw estii ok reślen ia  po ­

jęc ia  h u rtu  (partii) pośw ięcim y m iejsce 
w ru b ry ce  „O rzecznictw o w  spraw ach 
poda tkow ych” w num erze następnym .

Stały Czytelnik.
W m yśl § 76 rozporządzen ia  w ykonaw ­

czego do ustaw y o podatku  przem ysło ­
w ym  (D łJRP 1936. p. 649), przedsięb ior­
stwa strzeżen ia  cu d zego  m ienia są z a li­
czone do II kategorii przedsiębiorstw  
handlow ych. — Prow adzenie  tego ro d za­
ju p rzedsięb io rstw  nie je s t uregulow ane 
specja lną  ustaw ą.

M. L. Łódź.
O koliczność, że w prow adzonych przez  

firm ę „A" księgach figuruje transakcja  
niefigurująca w księgach firm y „B",
nie jes t jeszcze  dow odem  n iep raw id ło ­
w ości albo n ierzetelności ksiąg  firm y  „B”. 
D op iero  stw ierdzenie n ieksięgow ania 
tran sak cy j dokum entam i lub  zeznaniam i 
św iadków  może prow adzić do dyskw ali­
fikacji ksiąg  firm y „B”. — D yskw alifika­
c ja  ksiąg  i now y w ym iar m oże nastąp ić  
z pow odu now oujaw nionych okoliczno­
ści naw et po upraw om ocnien iu  się w y­
m iaru  opartego na tychże księgach.
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Stały Czytelnik. A. W.
Każda zaszłość księ*gowawinna być 

księgow ana pod datą , w której nastą­
p iła . Kolejność dat w inna być w księ­
gach b ezw zg lęd n ie  zachow ana. Jeśli 
zachodzą specja lne  okoliczności organi­
zacy jne uniem ożliw iające o trzym anie 
przez księgowego całego m ateria łu  do 
księgow ania na czas, tolerow ane jest 
n iew ie lk ie , uzasadnione okolicznościa­
mi op óźn ien ie  księgow aniu. Jeśli do 
księgow ania w k rad ły  się uchyb ien ia  p rz e ­
ciw ko kolejności dat, należy te uch y b ie ­
n ia  usunąć znanym i sposobam i p rostow a­
nia zapisów.

B. G.
K ażdy ro k  operacy jny  stanow i pod k ą ­

tem  w idzen ia  ustaw y o poda tku  docho­
dow ym  odrębną całość (art. 13 ustaw y o 
pod. doch.). Nie ma podstawy do p o­
trącenia z dochodów  danego okresu 
operacy jnego  strat odnoszących się do  
innego okresu, naw et w tym w ypadku, 
o ile  straty te n ie  zostały uw zg lędnio­
ne przy w yprow adzeniu  bilansu p o ­
datkowego za odnośny okres opera- 
cy jn y .

Buchalter W. N.
i. Zwrot towaru dostawcy pow inien  

być księgow any naw et w tym w yp ad ­
ku, jeśli został uskuteczniony w celu  
zam iany na inny towar. Przeoczenie 
zaksięgow ania zw rotu  m ożna usunąć przez 
zaksięgow anie te j zaszłości pod  bieżącą 
datą  z zaznaczeniem  w treśc i rzeczyw i­
stej d a ty  zaszłości.

2  i 3. Nie m ożem y ocenić praw idłow o­
ści system u ksiąg  na zasadzie ich nazw .

4. Księgę tow arow ą m ożna p row adzić  
ty lko  w artościow o.

5. Tego py tan ia  n ie  rozum iem y.
6 . ..Podanie w szelkich  źródeł u staw o­

w ych w spraw ie księgow ości”—jest nie^ 
w ykonalne.

7. W ykrycie  aktyw u m usi pow iększyć 
m ajątek  p rzedsięb iorstw a,

Stały Prenumerator O. B. P.
Nie m ożem y um ieszczać w OBP rze­

czy, k tó re  są odpow iednie  w po d ręcz ­
n ikach . — O dpow iedzi w P oradn i um ie­
szczam y rów nież w tym  celu, ażeby  w szy­
scy zain teresow ani C zy te ln icy  mogli z 
n ich  korzystać.
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